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NOWA

REFORMA
W Y D A N l K  P O F O M I b N I O W E

. zatarg nienuecko-aniBryKartski.
> Kolonia i  maja.

•ukoeln. Zi^.s óinawlająo zatarg1 menubclko- 
ąjnerykauaki, oświadcza: Rozstrzygnięcie jesz
cze nio zapadło i nio zapadnie prędko, gdyś no
ta u.ymie.kŁ nie przyn.esie tego 3 waatrzyrjnię- 
cla. Ostateczna decvzya leżr w rękach Wilsona
* 'W jego odpowiedni, której należy oczekiwać 
po nocie' niemieckiej. Decyzya zależeć będzie 
od tego, czy Wilson przyjmie jatto dostateczne 
nowo (niemieckie propozycye, czy, też bedzie on 
chciał ie wszelką _c;enę spowodować konflikt i 
wyn»lać wojnę,

Berlin, i  maja.
* „feerl. TageWi%iV: oŚwiacLcża na miejscu na- 
tóelntai: Jesteśmy przekonani, że nadzieja po- 
kocowego rozwikłania zatargu istnieje nadal
« mimo licznych trudności £ pre^t& ćd byiisuj- 
totńęj się nio zmniejszyła. S r v „ . , ...

- -  ■

t a w w  l i i p t a  «  doK k m .
”  J M»ita< łom, 4 maja.

Wecllc doniesień dzienników, udało się na na
radach kicrująeycn mężów stanu, którzy obra
dowali w wielkiej kwaterze, ustalić, formułę, 
umożliwiając^ noKojowe •u z wikła me zatargu 
memb cko-amerykańskiego. Po obu stronach 
widoczna jest skłonność pokojowego rozwiąza
nia, ***■ n

^wrei w m i s o  l i  u .
jj*eŁ wł. „Now oj Reform y” .)

Wiedeń, 4 suinja.
Ambasador Stanów’ Zjednoczonych w  Berli

nie pow rorit we w toreu ; niemieckiej głównej 
kwatery wojennej do Berlin*-. Powitania ofi- 
cyał*e&© nie było. ŚTa dworzec przybyło nie- 
wiele osób, które, powitawszy ambasadora, za
pytały go, co przywozi z sobą. Ambasador cd- 
Pov iedziął, żo przywozi jedjure milczenie.

P r z e d  tie k ia r a c y ę  B r ia n d a .
Budapeszt, 4 maja".

ĆAz Esl.-: donosi % Genewy: francusk i"  pre
mier li r i a n  a  oświadczył deputowanym, że w  
najbliższych dniach odpuwie na  ostatnią mowę 
Kanclerza niemieckiego, Bri«nd zajmie się w 
swej mowie głównie tą  częścią wywodów kan
clerza niemieckiego, k tóra dotyczy przyszłego 
Układu i stanow iska państw  europejskich.

Podpisanie tra k ta tu  handlowego 
rum uńsko-bułgarskiepo.

(Tel. w l ■•flnwmj Reformy''.)

r . ,  i • SoKa, 4  maja.
x’o urzędowy uzieninli '-Kambanae donosi, 

«e traktat nandlowj' pomiędzy Bulgwyą a r u. 
«»utua został podpisany, ei&taLmęm****.

Pm i Ii i i  i i i i  i i k m » b i l l
Kotterdam , i  maja.

Wcdlo donie-ień pism londyńskich, nowe 
l>rzedkiżenie rzędowo wr sprawie powszechnej 
iłu^by -wojskowej omawiane będzie w  dniu 17 
bul. na taj nem posiedzeniu Izby gmin,

(Te!, c. k. Biura koresp.'!
ś ( Londyn, 4 iuaja.

A s q  u 11 li w niósł ,v Izbie gmiti nową ustawę 
oiłOwiązki. s<u. oy wojskowej. Ustawra  zswdera 
p.o,- •aiKiwdo.uici oofuiędege*. diaia 27 k w e tn la  bi
lu z dodał kir m ruzyinitoowej służby cila żona/- 
tych W lalach od 18 do 41 roku życia . Posta
nów ie-uie to wejdzie w życ5e dopiero w  raie-^lą® 
cni dam- przyjęcia bilu ,celem umożliw'Ttaa lu- 
ttżr ;*ąt dobroaciulaogo wpisyw'aiiia się, oraz- u- 
tilo- liw k-.i,;! wj-służoaijun ludziom, co do-których 
użyciu zaraz nie będzie zachodziła p o tn eh a  
po.wii 'U do ich cywilnych zajęć, aż nie zostaua 
po-wióliwn.
* ^ ,7i pierw-zem czy Uuriu usta-w-y o obowlazkju 
Służby wojskowej prz ę̂lo, ją jednfon.yślnie.

*

K o s z t a  w o je n n e  M ffo c łi,
(Teł. wł. „Kowoj Rofonnj”.) ;;«arł*| 

Zurych, 4 m aja.
* W edle domesień, k tóre tu nadeszły z  Medyo- 
wi-u, dotychczasowo koszta wmjeruie MToch 
W jiinszą okrągło 7 iuiltardovr lirów. ^

K o s z  ta w o je n n e  R o s w *
f -w&t

» ■ . •!.; ł Pudajieszi, 4 maja.
U n m u ru  t u l e j ą  dono8, ą ; , i t uLk.-Słow.K

SiWicrdza, ze koszta wojenne P.o.wi w ,'nosiły 
fto 1 nwrca: 19to  to tu  12 » i!iardów  rubli, Do 
Kouca b. r. rząd  rosyjski będwie potrzebował

koszta w ojny jeszcze dalszych 1 2 - - n  mp 
Jlanlów rubli i onajninicj, tak , że do końua o- 
*4* bieżącego wynosić będą d >ty hćiaacHve U®.
‘ u wojenne Rosyi ponad 25 miliardów rubli. 
Jfwotą tą  nie są objęte olbrzymie v>pro,->i sumy, 
Wypłacane rctlwjiom poległych żołnierzy *'osvj-

O b ta d k d n lo  m i e j s c o w o ś o r  g r e c k i e j  

p r z e z  w o j e k a  n iem iecK O - b u ł g a r s k i e .

Budaperzt, 4 maja.
'*Az hlsts donosi t  Bukaresztu: Do Paryża 

nadeszły telegramy, donoszące, że wojska nie
mieckie i bułgarskie obsatMły grecką .nlejsco- 
weść Akltaił. Połączenia tclegiaficzne i telefo
niczne zostały zeiwane,

Blokady Grecyi nie będzie,
■Tak 4  Ki M m  ksreaip j;

Londyn, 4 lnhjjf.; 
lżuino Reutera zaprzcoza wiadomości, wyższe*- 

izonei w wielkie; części prasy grecfóoj, jalcohy 
posuwie koali cyi otrzymali iwsłcaiŁÔ kl eciem 
odjęcia wspólnego kroku u rządu ^reckiego 
i zawiaaomic-nia go o uchwale swych rządów, 
że wskutek wzbraniania się Giecyi na przejazd 
Serbów zawieszają nad Grecyą blokaaę Pc^io- 
ska ta, k.óra wśród ludności wju -̂ołąl'% przykre 
wrażenie, jest zupełnie “ałszjwa

r_ •' s5*-ę
Srak razerw  w e Ftaiicyi. "

j^erlin, 4 maja.
»BorL Ztg, a uf MlUag* donosi z Amste "dama: 

Z oświadczoii oricerow francuskich wynika, że 
zaopatrj wauie frontu w  rezerwy napotyki: na 
Curaz większe trud rości. Powstałycn w ostat
nich tygodniach w szeregami armii luk nie ma 
czem zapełnić. Aby braki te  przynaj umiej w 
czcści usunąć; wysiano na front natychmiast 
wojska rosyjskie, które wylądowały w <Maisy- 

Boanflfro zniósł raąd’ częściowo reklamacye 
a część speeyalnycn robotników-, pozostających 
do! c-nczas iv kraju, oolecił wysłać na Ront.

Dalni rząd frarousid t wrócił ‘się do Rosyi z 
rt ądą.niem wysiania do Frajicyi znaczniejszej 
liczby auewyćwlczonych jeszcze relcrutów, któ • 
rz r  we Fraacyi otrzymają broń i urrumdujo- 
wanie,

t a i  U '  iDjiielsij :t i^siaM il.
Kopenhaga. 4 maja. i 

t ra sa  rosyjska bardzo szczegółowo roztrząsa 
upadek Kut-el-Amury i wyraża obawę, że klę
ska angielska bęrińe .ulała doniosł" wpływ na 
operacye rosyjskie, gdyż Turcy mają dzisiaj do 
dyspozyey trzy korpusy, które oblęgały ku t- 
(4 Amarę i chronił Bagdad. Korpusy te dziś 
są wolne i mogą być wysłane pod Trapezunt i 
1 zer-in,. Prasa rosyjska zarzuca Anglii, że wy
prawę do Mezopotamii przrgeJoyzała niedosta
tecznie, tak  samo, jak  wyprawę dardanełską,

Turcy w Małej Azyi.
Fratikf-irt, 4  maja, 

s-frar kf Z-^g.« 'donosi z Paryża: Korespon
dent >'J o u r , , a l i ! K a u d e a u  telegrafuje swe- 
mu pism i. * Petersburga: Wojska tureckie, sto
jące na froncie wschodnim pod Trapezuntem 
i lh-zcruiią otrzymały >ardza znaczne posiłki. 
\ \  zmomiiona została zwłaszcza artylerya ture- 
cKa, ktor« oirzymais ciężkie moździerze au- 
s ryaekie. I o-il! - te, jako też  działa i amunicyc 
przewiezłono koreją a« do Angory, skąd odsta
wiono je na front 'automobilami.', - ,

P o d e jrzliw a  Jap o n ia.
'i

Genewa, 4 maja.
Paiysk. ••kclau'--: przynosi z  Tokio wiadomość 

o nadzwyczaj charalctorystyczneni zarządzeniu 
rz idu japońskiego, k jń rs  zawiesi! nagle wszyst
kie japońskie dz oulki syi rpalyaujące z Łoalt- 
cyą. Dalej należy, zaznaczy-' -  cbzdadc-zk 
>.F-ch<ir— że Tjkjwania w  sprawie traktatu 
japousko-rosyjRkiego, mimo czynionych wy
ników do tej pory we doprowadziły do pozj 
tyw nego rezultatu.

4j5elairc zwraca się przeto pod .adresem rzą
du francuskiego z żądaniem zryjaś;iień i zapy- 
łuje, 1-to intryguje fe Tokio, by przcszkodAć 
-cislejszemu ze-polcaiu się państw uoalicyi,

Ooezuo M o w a  iliteterlincka.
Ju, (Teł, wł. „Nowej Reiormy".) t  .

Berno (Szwajcarya), 4 maja.
Taetcrlinck ogłosił p. t. »Fiu de guerre® 

(••Koniec wojny®) artykuł, w którym wzywa 
do ncijeduania duchów. Maeterlinck wśród obelg 
wylicza rzekome gwałty popełnione przez Niern- 
so w. podnosi atoi; że każdy oddaje sobie sza- 
cune.c, oduając liold waleczności nieprzyjacie
la. I i ohaterstwa iNiemców naieży mieć u- 
zuanie. dla walczących mas litość i podziwy

Gensrat fiuzski.
• • ir r ? ; r  (Tel. wł. ;,l\owej Ucionny''.) ' 'u ^ r  

• Bukareszt, 4 maja. ;
,»Politiquec donosi:
Generał R u z s k  i zabawi przez dwa miesią

ce y Petersburgu i będzie uczestniczyć wr po
siedź mach Rady państwa. Z tego wynika, że 
ńuzski nie oóidzie na front boiow-y.

A k c y a  papieża 
na r z e c * k * ,  biskupa Szoptyekiegu.

Kolonia, 4 muja, 
ffilCoi.-n. Ztg.r donosi z granicy szwajcarskiej: 

Dzienniki szwajcarskie donoszą, że papież wy
stosował do cara M i k o ł a j a  pismo, w feto
rem zwraca s>ę do niego z prośbą o uwolnienie 
uprowadzonego 7 0  Lwowa m ebopollty ko. 
Szeptyckiego.

i.
Stracenie powstańców iriandzitlcli.

Jłbl 0 . K Biura ko. esp.)
Londyn, 4 '

W  Izbie gmin zaw'a-lomil A. e q u ; r h , żo 
trze; irbtndzcy powstańcy F t irce ‘arke I 
I Mat Doiagb, którzy podpisali republikańską. 
proiKfamacyę, zostań postawieni przed sąd wo
jenny, uznani winnymi i dni? 3 maja rano <0 - 
stali rozstizelani. Trzech innych powsrańcówl 
ekazano na, trzy lalą wiezienia,

Sir Koger Casemenł.
Berlin, 4  maja.

yL oK. Anzelgers donosi z Hagi: ł  w‘elu stron 
podnoszą, że Oaseemnta' należy traktować ja
ko przywódcę powstańców, a nia inko zdrajcę 
kraju i nie należy go tracić, aby nie tworzyć 
męczennika, ,

Sps'(ól*ttiie w Dublinie.
Budapeszi. 4 maja.

,,rAz E st“ donosi z Genewy: Wedle don!esń.3ń 
dzietiunilców londyńskich, spustOszeir.:a , [rowsta- 
łe wskutek walk, sioczioirvcłi w Dublkde, są ak  
wielkie, że trzeba będzie czekać kilka miesięcy, 
zanim ślady walk zostaną usunięte. Wszystkie 
prawie domy przy ul. Banko Ule i ulic łcIi sąsie
dnich sa zniszczone pociskam! artyleiyi. L.czby 
•zabitych do tej pory me zdołano stwleuM ć, 
gdyż Irlandczycy wszystkich swoich poległych 
poginztsbaii potajemnie w nocy.
- OztoiDiKowite stowm-zj S2?enia bian-fem grożę 
ponowną rcwolucyą,

Oświadczenie Birrela w Izbie gJifft.
f laL  e. «. K iw a koresp.).

Londyn, 4 maja.
W Izbic gmin oświadczył G i t  r c l  w sprawie 

owego ustąpienia: Ze możliwość sukcesów ru
dni sinn-femfótów mylnie oceniał. Wreszjcie o- 
świajdiczył, że od początku wojny, uwarżał za 
•swój obowiązek starać się o pokajani! Europie 
obrazu niepodzielnej jedi.oan>-ślnościi Irlandyk 
Irlandzcy żołnierze na wszystkich terenach w 0 - 
jm nych są jeszcze zawsze n-a/lepszymi za^tęp- 
canii swego kraju.

I ondyu, 4 maja.
R e d m o n d  wyraził w Izbie gmin sekreta

rzowi stanu Irlaaidyl Birrelowi gorące uznanie 
irowiedzial, że podwela. r-apatryw ad.£e Ł-irella^i

zritialsedw*. Adrainistraiy* .Nawo, RJ-uriay" 1 * i^ystki. urefdy paeatows; m-ijsoow.': 
idm ć istraof* BS Uirtj Batona?*. — Giowni. "fB.iii.-s w R jakn — A^en-yi T. Fojicai* 
i  4 . Salimoaow*; al. Scosepańskr J; Biuro dzienników łl. Rnpc.jjc51., ul, Jpyiaboiaki 7,

Tr»rłli* w SnkiennicKok.
>!amleletjw« p^ei.unierał* I agloueała (rase.aty) prayja.ojfti *e Lwswle Biar* dziinników- 
A. Rmwstab ulica l.i.M a i. 21. — 3, Sokałi—foi, uhoa rŁgieI!oż*ka . . -
W m * awlo 3. ootT.- tn -  *1 Tt.iiw fii u UooUck — V Wieihfiu: Esib^ ,old 
ejhmied (spr*edak oćdtiełnyi* numerów], I , W„l'zc-ile G. — M Da!;es Kiohf., j.ea .ewWił 
t  Yojler itMc"- w Hainburfu, P rao tfo łde r. B BerHaie, Lipsku, Bazjl-i i Wrocławiu,. — 
K. Uoui (lasie w Beat1 tie,Hj«.bBi0u, ■tonaelBiiHP i BorymberuBe). — H. So&attk —

W Pary*# BoeMr1 fiutuaUi 4e ?ni.aohf A. Lowtłe, 4b«n?«ur, Hue Rcugemoat 1* 
be cum ani pepoiodniewefo ,r#yj uje sig tg Lb» po 30 ha1, od w ierne - rl

i.aŁBom- je  2 kor od wiersza.
^  i r *>»r« pope1 idniowym, wyehod«»c^.> w ponłodz.ałhl I dni ooiwiateoi.«9 *..mt*ssoi, sit

i j*4e inna iaaoiwCf.
•*..*« ł ll „ Newa; Reiunu/* U.w.łnekty, ryafemaKB, Ogtoszonis np.) pwjąinuj# fig h  ceuj 
B kor. od 100 eg*, dla aainśa)a«ovyob. a 1 kor. od 100 aga. dla mittjibowye roram ratoten

r »

trzebny persona!. Persona! fen ma być wzięty 
w .pierwszym rzędzie z etatu politycznych włauz 
gabcyjskich, w  miarę potrzeby także z etatu  
innych w ładi państwowych, a  uzupełniony 
przez odpowredrio iikwaUfikowanycli (zwła
szcza technicznych) fimkcyonamiSzj  ̂ autono
miczne1 adininistiacyi. krajowej ga.cyjskiej. 
Urzędników'państwowych nie wz’:ętycłi z etatu 
politycznych władz galicyjskich przydziela na
miestnik po porozumieniu się z właseiwemi wła
dzami p;Uiscwowemi, a funkcyonaryuszy anto- 
nomiczaycb po porozumieniu się z galieyisiim  
Wydziałem krajowym 

Dla przeprowadzenia, akcyi gospodarnej od
budowy Galieyi utworzy się w pc w atacn: 
Ekspozytm y budowlane dla spraw budowni
czych, s dalej doda się politycznym władzom 
powiatowym fachowe organy doradcze, rolni
cze i ltśne, oraz przemysłowe. —  Działalność 
wymienionych organów może się rozciągnąć 
W. miarę potrzeby na jeden lub na więcej powia
tów politycznych.  - - -

N .imiestnietwn (Centrala krajowa) powoia ao 
wjrkonywanij odnośnych czynności przeae- 
wszystkiem odpowiedLio kwalifikowzpych u- 
rzęcuukow władz państwowych, względnie n- 
rzędnikó™ administracyl krajowej( v  razie ioh 
braku można do współdziałania w  tych pracach 
przyjąć kontraktowo za -wypowiedzeniem tak
że osoby prywatne, posiadająca odpowiednie 
kwalifikaoye. -

Co do ustanawiania fankcyonaiynszy, nie na- 
lężąeycłi do etatu administracyi politycznej ga
licyjskiej-, mają. zastosowanie postanowienia 
podane odnośnie do Centrali krajowej.

Do zakresu działania Centrali .Krajowej na
łożą wszystkie zarządzenia, odnoszące się do 
gospodarczej odbudowy Galieyi, a w :ęc w szcze
gólności: Wszystkie ogólne i organizacyjne za
rządzenia regulujące przopi owadzi me tej wkcyi 
oraz naczelne kierownictwo i nadzór nad wy
konaniem przez podwładne organy poszczegól
nych zarządzeń.
- Z odnośnych spraw zalatwlai 

Oddział budowniczy spraw1'  odbudowy zni
szczonych miast, gmin, miejscowości, fcomuni- 
kacyi, wodociągów itd.

Oddział rolniczy 1 lośię. > i»ra Wy iwdżwignię- 
cia g-ospodarsewa rolnego i leśnego, -wreszcie 

Oddział rękodzielniczy, przemysłowy i  han
dlowy' sprawy podźwignięc-ia rękodzieła, prze
mysłu i handłu, - . " ,

W powiatach przeprowadzają:
EkspozyUuy budowlane zarządzenia odno

szące się do odbudowy zniszczonych miast, 
gmin i miejscowości, komunikacyj, wodociągów 
Md., a polityczne władze pow.atowe zarządze
nia zmierzające do podźwignięcia. gospodar
stwa rolnego i  leśnego, jakoteż rękodzieła, prze
mysłu i handlu, przyczem posługiwać się mają 
wr szczególności w' tym  w zględzie dodanymi im 
organami fachowymi. Organy te są w  szcze
gólności powołane do udzielania rady, tudzież 
udzielania pomocy ludności,

Rady przyboczne.
Centrala krajowa d!a gospodarczej odbudo-

iż nie było żadmegc faktjmznego meoezjneezeń-1 wy Galieyi ma przy sobie Radę przyboczną, jako 
stwra 'z powiodu powstaaua. Redn*ond jak i Car- ciało doradcze; Rada ta składa się z 24 człon

ków, a mianowicie: a) z  sześciu delegowanych 
przez Wydział kraj., i b) z ośiiniastn mianowa 
nyeli przez namiestnika, przy uwzględnieniu kół 
zawodow-yeh i interesowanych, jakoteż stosun
ków narodowościowych w kraju.

R ada przyboczna Centrali krajow ej dzieL się 
na trzy  sekeye w ten  sposób, żę »w jednej sekcyi 
obraduje się nad sprawni mi odbudowy zniszczo- 
uyeii miast, gmin i miejscowości, kom unikacyi.

ijdoci.(,gó7' itd., w drugiej nad sprawami od- 
noszącemi się do po dźwignięcia gospodarstwa 
rolnego i leśnego, w trzeciej nad sprawami, 
zm im ającem i do podżwignięcia rękódziełą, 
przemysłu i handlu. Nad sprawami wspólnc- 
mi obraduje się na posiedzcniacii plenarnych.

Funkcya członka R ady przyboczne., jesa 11- 
rzędem  honorowr\rm bezplatn-m ; członkom Ra
dl' przybocznej nReży się jednak zwrot ko-
s i ó i l  pod i V... Łtóra-01
n iednio oznaczy i w i - s t n i k .  .

iNenmestJiik w lu lire  i>of'z&by zwołuję R anę 
przyboczną w  odpowiednich okresach i  ozna
cza porządek dzielimy posiedzeń; czlonkoie-Ra-

powlodu powstaiua 
si>a '/.aiecali stanowczo ukaranie wwbitnycb ja* 
w stańców nie zbyt surowo,

1
.Wrzenie na prowincyi.

Genewa, 4 maja. 
Paryski >Eełaii® donosi, że, jak  się zdaje, 

powstanie w samym Dublinie zostało stłumione, 
na prowincy! natomiast panuje aaiej łr^rdzo 
silne wrzenie.

• Groźba nowej rewolucyl,
Berlin, 4 maja. 

liOlMrdamski „NieuTo (^oiuaati: donos.: z 
Londynu: „Timeś£S oświadoMają: Ludzie, k tó
rzy m ają  stowarzyszenio Finn-feinr, oczekują, 
iż rewolueya w Irłandyi wyb ichnie aa nowo, 
skoro tylko Irlandczycy otrzymają nowe „apa- 
sy aiuuuicyt,

. i Obliczenie strat
! 0 tL  a  K T7.ua* aot.+p.f

Dublin, 4 maja.
ic z b a  zatai*.(B*ui<o Reutera. Jrzędowi-oj, , . . . --------------

lycń tylko w sz p itm a ch  wi nosi 188- . n*„ t. • dy przybocznej wolno przedstawić wniosek, żo
na 12P powstańców: i osóo cywilnych; lesatę ja\-aj Spraw0 ir^eto ha porządek
, t.„i„ I l u  Kifriiłttlrniir <7AałałA -i 1  ̂ * l i -  ' »•staamwi.1 iotoiorzo. 179 budynków zostało O-
gniem zniszczonych lub uszkodzonych

Organizacya 
gospodarczej odbudowy Galieyi.

y,G a z e t a  L w o w s k a ®  ogłasza roz
porządzenie namiesuiic" wa z diria i bu ., za
wierające staiut Ge t.ali krajó-^ci, dla gospo
darczej odbudowy Galieyi, wydany przez •mi
nisterstwo robót publicznych. Po określeniu 
celu ake.yi centrali, którym jest odbudowa zni
szczonych przez wojnę niioet, gmin i miejscowo
ści, dróg komunikacyi ird., jakoteż podźwignię- 
cie gospodarstwa rolnego i leśnego, rękodzieła, 
przemysłu i handlu w Gulioyi, s ta tu t obejmuje 
następujące zasady organizacyi,^ zakresu i spo
sobu działania, oraz orgamzacyj pomoenkzyeh 
Centrali:

Wszystkie czynności, odnoszące się do akcyi 
•odbudowy, bodzie się łącznic traktować w oso
bnym dziale namlestir c au galicyjsk.ego. — 
•Centrala krajowa dla gospodarczej odbudowy 
Galieyi®. — Bieżąec sprawy f e n t ia l i  krajo
w e j  prowadzić będzie us anowiony przez na
miestnika urzędnik państwowy,

Centrala krajowa dzieli się. uia trzy działy: 
a) dział budowlany, v)  _ dział rołuiczy
leśny, c) dział rękodzielnlczj^,.. •przemy*ło-J Ozonycaicgo Krzyża, 
wy i handlowy. _ | ^uó iita  dmu 1

"Ciaiuiostnik przydziela Centiali -kiMicwe. im-1 Kranow a, imo..; niodj

obrad.
Na posiedzeniach Rady przybocznej prze w o- 

dciczy namiestttik, albo w zastępstwie^ jego u- 
rzędnik, któremu poruozono prowadzenie spraw 
bieżących Centrali krajowej. 5

y  razie potrzeby może namiestnik z grona 
Rady przybocznej powołać osobnych stałych 
doradców' (doradcze organy za om u o we) i przy
dzielić ich do poszczególnych działów Centrali 
krajowej; liczba tycb doradców mc-ze wynosii 
jednak najwwżej dwóch dla każdego t ziała, - - 
Podczas ich ‘zajęcia może im namiestnik za ich 
tń tdy  przyznać osobne wynagrodzenie w oc po
więdnie] wysokości.

'Gdyby się okazała potrzeba, można i w po
wiatach* tak  samo -ustanowić Rady przyboczne 
powiatowe, w którym to względzie wydane bę
dą osobne zarządzenia.

KRONIKA.
Kraków, 4 iuaja.

Tydzień Czerwonego Krzyża Jutio. fj. 5 bm.. 
■będą •nipro-szome panie krakowskie zbierały urzy 
ot.ollkath datki u-a trzocz CzerwT&UĆgo Krzyża w 
•kawiarniach, cukieniiach . i .reitauracyacli orati 
spi-ze-lawaó odznaki, karty wreszcie wyduw.^wtwa

bm. urzą.lz-Ciaui na ułh-avdi m. 
a ogółem suma 11.0'ón ■ k.Ki.n.

wypadła więc barazo pomyślnie, jak  na obc-cui 
czasy w. Krakowie.

Wyścig kolarski na Tygodnia Czerw miCgą 
Krzj-ża, iftdbęilzie się staranie.m Ikrakowótdogu 
klubu icyidbtów i anyooirzj-gtów w  .niedmełę dnil 
7 fttn. m w S .po potudiiśu, 'Obejmuje biegi: 1) ^  
twaTcia, 2) mowicyus-zy, 3) klasy B. 4) studencki, 
o) pań, 6) ogólny, 7) par, S seniorów, 9) wyrów-, 
•Tiania. 10) nubiiozności.

po  Ay-jz.rsH.deh tych biegów wpisy wać się mcrżoa 
□ajdaiej do 'soboty 6 ibm. 'wlecz-orem w: akładzia 
70v. ero w p. A. Woissmanc przy ulicy Szewskiej 
13, gdzie po z’rżeniu r-pisor-ego w kwocie -2 K, 
(zwrotaogo na starcie) mtntyanitć mężna porw pk’ 
nic a  korzyst-am^ z toru w ćelu trainingu. Bez i(»j 
go pozwolenia wstęp na tor jest (niedopuszczalny^ 
Tam też można nabywać wcześniej bilety wstępu 
aa wyścigi. Poctzątea o  godzinie 3 po południu, 
koniec kolo G wieczorem, s—. Gały dochod prze* 
znaczony został sia ipoanaoienio funduszów Tów4 
Czerwonego Krzyża, to też publiczność mewątplU 
n ie  poprze bo prz-odsielworsuwo W Tazie sudoj 
mSepOgody wyścig przewożony nęuzie na  poaiqi 
działek dnia 8 bm. o tym samym czalsie.

iW dniu G m aąa odbierze młodzież szkolna z po> 
szoi^ijóinycJi domóv wypełnione listy jod nora? Ji 
wych uatkow oraz wćfcusze zgłoszeń aa członkśuj 
Towi, Czerwonego Krzyża: Jedno-azowe datki o-i 
desłać należ; i+zekiem lub przekazem pocztowymi 
do giównej} kasy mieiakiej. ”

Namiestnik Gańcyl bar Dlller przejechał dzisiaj
0 godzinie 6 rano przez Kraków z Białej do Lwo
wa. '  j ,  ;  . ... _

Konritet d a ,w ie lk a n o c n y c h  w KTaJtywią 
•zwraca .uę a prośbą do wszyMjkich tych osób któ* 
re posiadają jessoze u siebie listy składkowe luli! 
jatóekolwiek datki, aby je bettzwłócznie odeślą^, 
dto głó>vnej kaay miejskiej, gdyż Komitet izamier? 5( 
w najblższyni i?zasie przedłożyć ęzozegółowe tprjw 
wozdaińt a fuił&uazów i ewoich c-zynnoścJ. ,

Z teatru miejskiego Dzisiaj wy stępuje aapZ <9r- 
loecny gość po raz ostatni w swej sławnej już kret 
ueyi ..Cara iSamozwańca“ aozyńskiego Dyn 
Salski przypomn ram  jeszcze w ilągu przy. rłegM 
tygodni? swą wspaniałą postać „Judasz* a  Kam*’ 
tR‘‘i w dramacie K. H. Rosfcwowjwakia^ o, p  oaz en • 
iopuszcjza Kralów. Wszystkie pii^edwta^enk, - s  
dyr. oroJstim wcuprzc-dane Pył; do ■osiUtniiogo miej
sca. oo wjmoo/nit. świadczy, jak  bardzo pubUco* 
noic krakowska cenfi wielki talent ł  zdoluońef rc« 
żysersikie dyy. Solskiego. „Judasz ® E artó  ą*  
wchodzi na afisz w sobotę * poi tórzeny będzi - w. 
niodŁcię w ie^or, we wtorek i czwartek.

Z kfak, Towarzystwa Tecnuicznegc. W nią lek, 
iJnaia O bm. p  godzinie 7 wieczorem w sali posieaseu 
kraikowMniegio lawaiizistwo. •wwhnioajiegjo (u! St-rs*
sz.or,-,śkieg>o 28, n  p |  odbędzie się dyskusys naG 
odczytem radcy dworu linż. Romana I u g a  r u „r 

fo a ;na temat: „Pegulaeya i  kanalizacya Wisły |  
Sanu a  Gtanał Wisła-Dniestr1*.
. Aresztowanie uieiuazkiej słażącej. Polieya kra

kowska aresztowała i odstawiła do aresztów tu
tejszego sądu karnego służącą Katarzynę Jacia 
kównę za znęcanie się nad swojem 18-miesięcznent. 
nieśłubnem dziecnłem. Aresztowana połamała bie
dnemu dziecku obie nogi, rękę I obojczyk i prz>> 
znała się. że chciała ja pozbawić życia, Nieszc^* 
śhVe dziecko żyje w szpitalu. _ -- ,

S  K r a l l f a t
Uroczystości w rocznicę uwolnieuia Lwowa

»Gazeta Poi anna® donosi: Jak  się dowńadnjemjj 
ze sfer. poinformowanych, przygotowuje się w« 
Lwowie szereg uroczystych ohebodów z ,acyi 
pierwszej rocznicy iiwołni°nia Lwowa z pod inwL- 
zyi rosyjskiej. Udział w tej uroczystości weźmie 
wr znacznej mierze zwycięska druga aimia genera-j 
ła B o h m - E r m o 11 e g o. :

Jest projektowana wystawa 70 przedsiębiorstw', 
które są w ruchu pod egidą wojskową i a  terenie, 
zajmowanym przez wojsko; odbędzie się ona zaS 
prawdopodobnie w ogrudzie pojezuickim. . I

Trzeci Maj? we Lwowie Przy wczorajszym ob
chodzie 12ó-tej rocznicy. Ronstytucyi Trzeciego 
Maja. Lwów przYwdrał szatę uroczystą. Od were- 
Miej ge ’ziny c-ągaęly ku katedize ttiuny, wezw a
ne gerącym głosem ludzi z pod znaku N. K. N
1 T. S. L. W kościele, zapełnionym pobożnymi, 
u stóp ukwieconego ołtarza, odprawiał ofiarę ks. 
kanonik Ba d e n  i. W czasie nabożeństwa, któie- 
mu wtórzył; śpiewy chóru, stanął na kazalmcy 
ks D z i ę d z i e 1 e w i e z. Mowa jego wzruszyła 
głęboko słuchaczy, luórzy po odśpiewaniu hymnu 
-Boże, coś Polskę®, opusżeżah' mury katedry w 
najpodniośłajszym nastroju. W nabożeństwie v
t ośctele katedralnym r  ziela udziai honorowa 
kompania Legionów', która po skończeniu nabo
żeństwa odbyła defilade przed komendantem pla
cu i gronem oficerów,
. »Diło= a orędzie pasterskie biskupa Cltoiuy- 

szyna. Nowe orędzie biskupa C h o m y s z y n a  
w .sprawie reformy kalendarza, które przed kilku 
dniami podaliśmy, znalazło echo oczy'.ciście takżo 
w pismach ukraińskich. ^Diio-. skwariliwio dotąd 
■.•egestrująee r'-szystkie głosy przeciwko reformie, 
podaje je w obszirnenr stresiSzemu, zaznaczając, 
że ponieważ dotąd zajmow ało w tej sprawie sta
nowisko * bezpartyjne i objektywne®, obecnie 
chce dopuście do głosu także »ałtcram partem®. 
Charakterystycznym jest też ty tu ł,' jaki *Diio« 
dało temu orędziu: aObzona biskupa Chomyszy-
na®. oraz 'końcowa uwaga, że » w  p o l e n i . k ę  
z wywodami biskupa Chomyszyna w d a re a 6 
s i ę  n i e  b ę u z i e y .

Na cmentarzu w Pettikowcacii Starych w po wie
cie buczackim leżą — jak donosi ,,1 msl"' — na- 
siępuj';r,y żoluk-rze z , p u p a  piechoty, którzy 
połogi; na pole ihwaiy: Migała Michał ze Zwtcrai- 
k«: Kraj Józef ze Złotej. Targasz Franciszek z 
Kizeszowa, Baniowski 1’awcl ■/. Gwoźdżca, iókalak 
Stanisław z Gjście Jezuicki go, l zarny Wojciech 
z Wol. 11 i-zianyljKwsk.iej. Więcej Andi,ze>j z Du< 
iąbwi, li-diniec IgMdy z Lk.-liv.iiia, Roś Stanisław; 
» l'*'CZ-i'Nati.i,';Szev.'4,żćk Mich. t >. Urzysk. pow. ia-
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sielski, Szczupak Józef z Jasienia, powiat brzeski nej" przestirzeina a wjntwal w izleam wielką jamę.  L   _ — /x _  7
Bator Andrzej z Dąbrowy, Leśniak Józer z Nawsia 
Kołaczyckiego, Nowak Jan  z Łąkawki, Chocho- 
łowicz Michał z Lichwina, Pasionek Czesław z 
Gruszowa Wielkiego, Zych Jan z Zawady TJszew- 
skiej, Morawiec Franciszek z Cwikowa, Sznur Ja- 
kób z PLizną, Świnianoga Paweł z Zalasowej, Zmar
zły Franciszek z TamowTa, Lawera Ludwik z U- 
mieszcza, powiat j<asielski, Popaki Jan z Lichwina,
Kryczka Antoni ze Zdarca, Joachim Mielnu z Łę
kawicy, Starzyk Jan z Jodłówlti TuciiowsKiej,
Głód Franciszek z Maniowa, Pisz Jakub t  Łęka
wicy.

Z  Kiefestw a Polskiego.
Kowy czas w Warszawie. Z dniem 1 maja wpro

wadzono i w Warszawue urzędownie nowy czas 
cofnięty o godzinę. Skutkiem tego czas warszaw
ski zbliżył się do Petersburskiego.

Zamykanie sklepów masarskich w Warszawie.
„Kurycr Warszawski'1 donosi: Sklepy z wyroba
mi masarskiemi gromadnie są zamykane z braku 
towaru. Już tylko niewielka liczba tych sklepów 
zdołała się jrszcze do tej pory utrzymać. Z za- 
m \kaniem tych sklepów traci znowu wielu ludzi 
& odki utrzymania.

Bułki i chleb w Warszawie. Bułeczki, zwane 
ogólnie „kajzerkam , które jeszcze niedawno, a 
podczas wojny kosztowały po 2 grosze za sztukę, 
doszły już w cen’“ Jo 10 groszy, przytem są o wie
le niniejsze od poprzednich.

Clneb razowy próbowano już cprzeelawać po 
35 kop. za funt, ale ponieważ nie znajdował po 
tej cenie chętnych nabywców, obecnie oddawany 
jest po u0 Kop. Najchętniej wypiekany on by^a 

/w  dużych 20-fuutowych bochenkach.
Podatek poąlówny w Królestwie Pelskiem i na

.itwie. W ostatnich dniach zaczęło obowiązywać —    .
na terytoryach, okupowanych przez wojska nie- ‘T rawozdanie z działalności ża rok ubiegł” . Zło- 
miewkie na wschodzie, rozporządzenie, według !Ż0I‘e sprawozdanie. óprffte przeważnie na zesta- 
ktorego wszyscy do pracy zdalni mężczyźni w wi ; wieniacl? cyfrowych, wykazało niezwykle inten- 
ku od 15—60 lat, mieszkający lub przebywający ■3ł'wnjł i owocną działalność Kola nowosądeckie- 
za pracą w obszarze OKupacyjnym glównodowo- ?IJ Udowadnia to choćby liczba członkiń, która 
dząeega na wschodzie, podlegają poaataowi oJ ” efewiIi założenia Kola wynosiła 24, zaś dc koń- 
głowy. Na rok podatkowy 1916, obejmujący czas 'a roku uroda do liczby SIO. 
o . 1 stycznie do 31 grudnia, wynosi po latek  od, Sprawozdanie kasowe wykazuje 11.424 K 7 h 
głowy 6 marek, na lata następne S marki. Według przychodów i 11115 K 94 h rozchodów, gotówka

Ghłopców aresztowano, a polieya prowadzi śle
dztwo.

pożar ratusza w Lille. Z Berlina donoozą. że w 
nirdzielę wielkanocną spłonął starożytny ratusz w 
I ille. Część urogocennej biblioteki zdołano urato
wać.

W Inowrocławia funt mięsa na tydzień najwy
żej ma odtąd prawe spożywać każdy obywatel, 
jeżeli oczywiście będzie posiadał środki na jego na 
bycie Magistrat inowrocławski wydał rozporzą 
dzenie, według którego rzeźmkom wolno aprzeda- 
wjć tygodmiow o tylko funt mięsa na .“sobą, na rar 
zit na podstawie kart na chleb, -zanitu rozdane zo
staną osonne karty na mięso. Osobv, któie mają 
zapasy mięsa, me otrzymają mięsa u rzeźninów — 
-‘V tym celu przwgotuje magistrat odpowiedrie li

sty dla rzeźników. W Bytomiu na pruskim Śląsku 
również obowiązują ed 1 maja karty na mięso.

Ri ji rtoar teatru miejskiego 
im. J. Słowackiego.

Czwartek, dnia 4 maja: »Car Samoztzaniec*;
występ dyrektora .Solskiego.

Piątek, dnia 5 maja: teatr zamknięty.
Repertuar miejskiego teatru Indowego.

Czwartek 4 maja: „Dama dwo/u".
Piątek 5 maja: „Gejsza".

Z  dzfafafauśtt Ligi Koaiet 
w  Kow ym  S p z u .

(Korespondencyj »Nowej Reformy*.)
Nowy Sącz, 28 KWietóia.

- wuu.va £.ugiunuj tt m uicatm c i* ib! itiii i n i ’ Tutejsze Ix. Ligi kobiet niedawno odbyło wal- 
Lilwie. W ostatnich dniach zaczęło obowiązywać ne zgromadzenie, aa ktofem zarząd Koła złożył

muzyki wojskowej, zbiórki ^Białego Orla*, ra  
głodnych w Warszawie, na zniszczonych Gorli- 
czan, na wdowy i sieroty po legionistach, na 
»Cze-wony Krzyż* i na ^Gwiazdkę*.

Ogółem z przedsiębiorstw,' zbiórek publicznych, 
darów i drobnych datków uzyskano ponad 10 ty 
sięcy koron, nadto zebrano wiele bielizny i cie
płej odzież}, wiktuałów, słodyczy i  papierosów, 
wartości przeszło kiika tysięcy koron.

Szczególnego poparcia w swoich zabiegach 
i parcy i popar ła  finansowego doznała Liga no
wosądecka ze fHrony prezydyum miasta i magi
stratu, ze strony Rady powiatowej i wydziału po
wiatowego, S okoIów, szczególną zaś ofiarnością 
z iznaczyły poparcie celów Ligi: Składnica Kółek 
rolniczych, i Związek ekonomiczny , urzędników, 
piofesorów i  nauczycieli, konsum kolejarzy Sa
mopomoc*. grupa, kolejarzy nowosądeckich i dy- 
rekeya kinoteatru »Wiedza*.

’ r4 Maja W fS ,

jącyeli Warszawę na schyłku wieku XVUL dalej 
jodyny rv swoim rodzaju abioir gmerików czylil her- 
oiików mieszczan r.auszawskicfc XVI i XVII wieku. 
Zbiory v ars#vlensiów książąt Mazowieckich wzra
stają ciągle dzięki darom, które w ostatnich cza- 
-sa.cn izłożyid: adw.okat. Bogasińaki obraz Marcina 
ZaleJdegio, aldw. Cederbaum rękopis, K. Wenda 
m^da1 i inne zabytki, Bagieinski, Kraushar, Prze- 
sławsk;, Stamowslki i Wilder sztychy.

I icair rzesze warszawiaków zwiedzające w każ- 
oe święto kam/iunicę książąt Aiazowieckicb świad
czą wymownie, ralc dalece pot zetbne było ©orga- 
aiauwsinad spccyalnego Muzeum ew e j Warozawy.

ma uspokoiły zupełnie jego wojowniczość. W kaz 
dym razie Anglia zbiera obecnie gorzkie owoce 
złego posiewu od chwili, gdy po raz pierwszy da
ła odczuć nieszczęśliwemu krajów.' - ciężką oftą 
rękę".

Z w l ą s e k  f f Ł * i - F ’ łn .

bliższego zarządzenia szefa administracyjnego 
luoże władza powiatowa na poszczególne osoby 
lub Masy ustanowić wyższy, niż wyżej wzmianko
wany podatek od głów; władze powiatowe są ró
wnież upoważnione do ustanowienia dodatków 
celem pokrycia wydatków miast, gmin i obwo- 
dew okręgowych, jednakie za pozwoleniem szefa 
adiiiinistracyjnego.

M a  ś & m
Poo.uC trclyiekc dla Polski. Pisma włoskie ao- 

&os“ą  ze Szwajcaryi, że kardynał M e r c i e r  prze- 
ęluł na ręce komitatu polskiego 50.000 franków, 
juko da:, swoich dyecezyan z Mafirn® dla Pola
ków, dotkniętych nieszczęściem wojry 

Psy wojenne w służbie „Czerw on ~go Krzyża".
P. sobotę 6 b. m odbędzie się w Wiedniu orygi
nalna kwesta uliczna na cele Czerwonego Krzyża. 
Kwestować mianowicie będą psy wojenne,'‘prze
znaczone do służby wywiadowczej, psy sanitarne 
i pociągowe. Każdemu kwestorewi-psu towar' 
rzywyć będzie żołnierz i dama z Czerwonego Krzy 
iJ. U szyi psy będą miały uwiązane puszki, do 
których zbierać będą datki.

Oaręty

na rok bieżący 308 K 8 h.
Dokonana praca Ligi podzielona była na po

szczególne sekeye, wybrane z łona zarządu 
Sekcya oświatowa i agitacyjna zjednywała 

członkinie, nrządzała zebrania kobiet w mieście 
i OKolicy. pogadanki i odczyty, na których oma
wiano cele i zadania Ligi, ideę Legionów polskich, 
ich walki i o firy . Urządzono też kilka obchodów 
narodowych samodzielnie, lub wspólnie z polskie- 
mi towarzystwami i Powiatowym Komitetem Na- 
roduwym. Odwiedzano i pielęgnowano graby le
gionistów, poległych w bohaterskich walkach w 
okolicy Nowego Sącza, w dniu rocznicy ich śmier
ci i w dniu święta zmarłych złożono na grobach 
hołd poległym. Wreszcie wśród mlodziezy legio
nowej, przebywającej w mieście dłuższy, czas na 
leczeniu, lub urlopie, szerzono pracę oświatową 
i rozbudzano życie umysłowe.

Sekcya odzieżowa z współpracą żeńskiej dru
żyny skautowej wysłała w pole kilka tysięcy 
sztuk bielizny płóciennej i włóczkowej, kilka ty
sięcy sztuk prżyborów, nieodzownych dla legioni 
stów w polu, w bieliznę i przybory zaopatrywała 
wyjeżdżających z Nowego Sącza po opuszczeniu 

.szpitali, schroniska, lub powracających z urlopu 
aindro-węgieiakie w  Ameryce. W edług,q o  pułnu. W rocznicę wkroczbma Strzelców do 

®r\: Mówień. poczyjujcnych , nmz dzienniki wijdeń Królestwa Polskiego wysłano w pole słodycze 
ekie, znajduje się w drwili obecnej w portach h- i papierosy, na łGwdazdkę* wysłano w pole 228 

n'ej" ,10i austayackn-- -ęgii rskich stal- paczek z podarkami^, zaś do Domu rekonwalescen
tów  o 4 tysiącach boru Z tego 7 jest własr ością 
A :slro-.ómerkai.y i stują w Nowym Jorku 3, a 
mśaaowicie „Marta Washington", „Dora" i „Ida"; 
u.i ze o statki znajdują się y  Nowym Oritrfinie 
a aiiancwicie ,paivwce: „Klara L „Teresa" i An

tów Legionów polskich w Kamieńsku przesłano 
3ł0 paczek. Ogółem wydana r a  >Gwiazdkę* oko
ło 1.500 K.

Sekcya szpitalna odwiedzała przebywających 
w trzech szpitalach na leczeniu legionistów i żol ̂ ‘-i*- n  Łinoou accc li mcc lucocu  i il/iuouu »t X ŁiKJi"

Ai , »  jafflowifcc a  nnain/owi.cie „rżriry" jeer winierzy austryackich, niosąc tymże nie tylko słowna
B oston ie . T ow aurzysroo „Trepctowiiełi1' m a  w  am ery - 
kansk.ii li p( e tach  fcrzj o k rę ty  w: ogolm ej p o jem n o 
ści 13.1.-.Ó ńón, a  .m iana w i e : vH \m aia.ja“ w  N o
w ym  J  o*ku, ,,Fran.&u.ma," w  F il iu d d f ń i  „Caimpamia 
w GalvesT,on.

Ż arnach  dziec i na tra m w a j w Ostrawie. J a k  d o 
nosi „ O s tr a is k y  D en n ik " , k ilk o ro  dziec i w  w ieku  
szkolnym dopuśc iło  się w  M oraw sk ie j O straw ie  
cz j nu, K tóry  ty lke p rzy p ad k iem  n ie  m ia ł g ro źn ie j
szy ch  n a s tęp s tw . M ianow icie, w szed łszy  niowWdo- 
m ym  sposoheiii w p o siad an ie  p u sz k i z d y n a m i
tem . używ alnym  przez g ó rn ików  d o  ro z sad zan ia  
sk a ł. część teg o  d y n a m itu  p o d rzu c ili p o d  ja d ą c y  
oa 10 p rzed  p o łudn iem  ze Św inow a do Af. O straw w  
w óz lo k a ln e j k o le i e le k tr j  cznej, k o ło  N o y e j W si. 
N as tą p ił po tężny  w y b u ch  i  u k a z a ła  się w ie lk a  
t f e m r u i a  d j  m u: w ó z  stam ął, a k  rik it w  n im  n a  sz-czę- 
fe ie me o dn ió s ł pow ażn ie jszego  szw an k u . O kazało  
się , że d y n a m it n ie  b y ł d o k ład n ie  rzu co n y  n a  to r, 
lec.z abołk .toru, p . mamo to  ze p su ł om to r  n a  anaciz-

serdeczności i pociechy, lecz także słodycze, pa
pierosy, lekturę (g a z e ty  i  kaiążki), w koniecznych 
wypadkach interweniując u zarządów szpitalnych, 
ułatawiając chorym odszukanie a/lre&ów ro d z in , 
załatawiając korespondeneye z rodzinami, a w 
wielu wypadkach udzielając rudzinom chorych 
doraźnych wsparć od 10—100 K. W wieczór wi
gilijny członkinie sekcyi wraz z lekarzami wzięły 
udział w wspólnej wieczerzy z chorymi i obdaro
wały tychże podarkami gwiazdkowymi.

S e k c y a  bprzed-aży W ydaw nictw  B prow adzila 
i sprzedała za. 6.000 K wydawmictw N. K. N., De
partamentu lyo^^tTego, Ligi kobiet i T. S. L., 
uzyskując czystego ducliodu od4 K, który to do
chód oddano na rzecz Schroniska dla supęiarbi- 
trowanyeh legionistów. Nadto w dniu święta zmar
łych zamiast wieńców, sprzedano nalepki żałobne 
za  500 K . S p rzedaż  sekcyi odbywała się  i  odby- 
wo w kiosku prz”  ulicy Jagiellońskiej.

W ciągu roku urządziła Liga dwa koncerty

Nie uiegs żadnej wątpliwości że irlandzki zwią
zek Sinn-Fein odegrał w toczących się gioźnych 

Szkicując treściwie sprawozdanie działalności wypadkach w Irlandyi rolę decydującą i wywołał 
nowosądeckiej Ligi i niejako reasumując tę dzia j wybuch ruchu, którego następstwa mugą oyć dla 
łainość, zaznaczyć należy, że legio.iista w m ia-, wewnętrznej i zewnętrznej polityki niesłychanie 
stacb polskich, zszeregowanycb w nowosądeckiej doniosłe. ’ ’
Lidze, znalazł serdeczne opiekunki, a sprawa poi- j O powstaniu i działalności związku „Sinn Fein" 
ska gorące orędowniczki z pp.: Filipo wieżową, cickawre szczegóły zamieściła wychodząca w Chrv- 
Małecką, Kac>.yńak.;-Chodacką, Dudzińską, Wusa- btyanii gazeta „Aften-Posten" wedłag reiaiwi prof. 
towaką, Woszczyńaką i Mroczkowską na czele. To Marstrandera, który był kilka łat profesorem w 
też żomierz pniaki milc zawsze wspomina Ligę Dublinie i mial sposobność dokładnie poznać sto- 
nowosądecką. S. sui.ki irlandzkie. Oto co mówi prof. Marstrander:
---------------------------------------------    „Wiadomości, jakie ostatnio nadeszły z Irlan-

dyi, nie są bynajmniej niespodzianką dla ty c h ,  
- wlf y *  j co Ftko tako śledzili rozwój wypadków wtwnę-

,, . trzno-politycznych w Anglii w ostatnich latach. —
^  \  t ądzic miasta. ^  Muzeum m  jest (0 żc Homerule z r. 1914 doznał

zabjtków w amiemcy Mazor ieckiej; dość oziębłego przyjęcia nawet wśród partyj na-
Z dniom 1 ma,ja za zgodą okupacyjnych wła-dz cyonalistów irlandzldoh w parlamencie angielskim 

ieimeckioł* przeszedł pod zarząd miasta przepię- że przeciw tej ustawie wjptąpili niezależni na- 
kny park i pałac 'królewski w Łazienkach wraz cyonaliści pod przywództwem 0'Eriena, a że 
z wszystkim i zabu Lowaniami. T7 myśi umowy, naigrawall się z niej otwarcie zwolennicy ultra- 
zawanej z pełnomocnikami zarządu macjekiege, nacyonalistycznej partyi Sinn-Fein. Właśnie ta 
m’'asto zobowiązuje się do ponoszenia wszelkich partya zorganizowała przypuszczalnie zanucił w 
wydatków, związanych z utrzymaniem kompleksu drugie święto' wielkanocne w Dublinie. Paxiva. t,a

kwatery ganerał-gubernatora ilości owoców, kwm- „Sami sobie". Partya tych nieprzejednanych Ir- 
tćw i warzyw, zapłacić men reguł omany jeszcze iandczykow głosi bezwzględną wojnę z Anglią — 
rachunek za światło i opał. Z powodu objęcia za- w przeciwieństwie do partyi nacjonalistów iriandz- 
rządu Łazienek miasto nie może sobie ro śc ić  jar kich, którzy stoją, na gruncie ugody z Anglią, 
kichkolwwk -praw do nieb Gdyby z tytułu zarzą walcząc tylno o prawa samorządu dla Irlandyi.
tkanin. Ł&denkaon: " jn ikly  jakiekolwiek należno 
ści, to mian-f-o przyjmuje je na siebie. Miast o jest 
obowiązane zawiadomić zarząd gukenniałny respe- 
cti\e uzysKać jego zezwolenie w razie gdyby za
mierzało przedsięwziąć większe zarządzenia go
spodarcze, któie wykraczają po ta  zwykłą normę 
rc.bót konserwacyjnych. Pozatem umowa nie nani 
sza workowego kwaterunku w budynlkacn.

Kuratorem Łazienek z ramienia zarządu miaeta 
będzie p. Zdz. Kalinow&ld. dotychczasowy opie
kun pałacu. ' .............

Park łazienkowski otrzymał «jwą nazwę od ła- 
zaondk królewskich, istniejących nam jeszcze .za 
ciz-osów Irdiążąt Mazciwiieekicii. Od niepamiętnych 
caaisów ipark do drugiej pt>łowy XVUI ■wieku był 
zwierzyńcem monarchów, najbogatszym w Lr.ajj. 
Później był własnością Lubomirskich, od kitórycJi 
nabył park król Staiaidśtiw August i przerobił go 
-w ir. 1766 na ipa,rk i 'Ogród angielski z wielkim 
koisE't.cm piodiug planu iznafcomiiteigo -ogr-oćlnika-pla- 
nisty i botanika, Jana Ohystyana Szuclia- W1 pa-r- 
k-u król ehr-rLał mieć 'leitnie mieszkanie i w tym celu 
ina mie; scu dawnych łazienek zaczął w r. 1788 put*- 
dług phanów7 momarehr z  pomocą architektów Do- 
uiriiniikta Merliniego. Antoniego Fontany i Jana 
iKamsetzcra. W r, 1817 pałac wraz. z parkiem od 
'spadkobierców króla nabył cesarz Aleksander I 
iza- milion osiemdziesiąt tysięcy złotych polskich 
y 162,000 ab), i odtąd park należał dio apanaży 
dworu rosyjskiego, Gzęść ibudowi.i wzniesiona jest 
później. Cerkiew Aleksandra Newskiego przy ]>a- 
lacu dcibuciiowanicr m .noku 1846. Tzw. „biały do- 
anek" stanowił mieazkatnie Stanisława z\ugusta 
podcEa„ iboilo-wy pałacu. Wspaniała oranżaryłi 
(draga) pochodzi ri r. 1870. \Y,zniósł je budowniczy 
dwooru, Kraitaj] Dwa teatry w Łazienkach — 
dworalki w Starej Pofnarajuctzair"'1 oraz na wyspie 
pochodzą z czossów Stanisława Augusta,

(5bec,nie, według -.posjadaffiegii budżetu, utrzyma
nie panku kosztuje 30.000 nb. rocznic, a dochody
■z produktów7 dają 22.000 ńb., . . . .. , *

Ilżw-oiry czna lk,£umenicŁ. ikahiłąąl, >M7.owIe»;kk:h 
na Starem mieście pitcctwairz;*, się stopniowio w 
Muzeum Starej Mćamawy, którego brak -tak bar
dzo odozuwaJa sfcoiica. Oberaiie już w pięfcpych 
ijdj halach Eguomadizapa przeazlo 100 widdków 
stlarej IWar^zawy, u których najstarsze sięgają 
wielkiu KAM, .dalej .plany z miasta z  wieków XVII, 
yYHI i  XIX, pczw'aiające śledzić rozwój naszej 
stolicy. dYielką ozdiobę zbiorów stanowią też do- 
tskomójfe kopie wielu obrazów Vogla, przedstaw7la-

Stronnictwo Sinn-Fein opiera się wysyłaniu przed
stawicieli swycli do parlamentu londyńskiego. — 
Nie zda się to na nic — oświadczają — Sinn-Feini- 
ści — by parlamentowi odmawiano prawa uchwa
lania ustaw dla Irlandyi, jeżeli Irlandya zezwala 
na to, by w tym parlamencie była reprezentowa
na i dopomaga sarna do stworzenia tych ustaw7 — 
Żadnemu Irlandczykowi nib wolno tedy zasiadać 
w parlamencie angielskim. Żadnemu Irlandczyko- 
kowi nie wolno też pizyjmować żadnego urzędu, 
opłacanego pieniędzmi angielskiemi, lub zajmować 
stanowisko, wymagające wierności wobec króla 
angielskiego.

Co partya spodziewa się uzyskać przez swój 
bierny opór, nie jest zupełnie jasnem. W progra
mie jej znajduje się jednak również strona pozy
tywna: Sinn-Feiniści pracowali, jak żadna inna 
partya. na rzecz duchowej i gospodaiczej niezale
żności Irlandyi. Są oni bez wyjątku członkami 
Ligi irlandzkiej, której celem wskrzeszenie starego 
irlandzkiego języka; kupują tylko towary irlan
dzkie i wszystek swój pieniądz lokują w irlan
dzkich bankach-

Party a .ma jednak niemało jeszcze pracy przed 
sobą, by utwierdzić swe znacz mie. Nacyon Uiści 
posiadają jeszcze w kraju olbrzymią przewagę, 
zwłaszcza w obwodach, w których duchowieństwo, 
Kapitaliści, handlarze wiejscy i politycy utylitarni 
zespolili się celem jej zwalczania. Ruch Sina Fein 
jest w gruncie rzeczy tak samo antyklerykalny, 
jak anfyangielski, a ponieważ w programie swym 
umieścił także sprawę wstrzemięźliwości, spoglą
dają nan krzywo wiejscy handlarze, których wpły
wy w wybiedzonych obwodach zachodniej i po
łudniowej Irlandyi są bardzo znaczne. Najwięcej 
zwolenników liczy partya po miastach. Przy wy
borach komunalnych w Dublinie w r. 1907 udaio 
się je j p rze fo rso w ać  3 ze  sw ych  7 k a n d y d a tó w ,
1 z dumą podnosili Sinn-Fciniści, że uzyskali 2000 
głosów więcej, niż reszta partyj razem.

Zamachu w Dublinie nie można jednak przypi
sywać wyłącznie zwolennikom Sinn-Fein‘u. Wol
no p rzy p u szczać , że przyczyniły się do niego tak
że gorętsze żywioły z p o śró d  nacyonanstów 7. ' -— 
Sinn-Fciniści sami nie zdołają zapewne wyrządzić 
Anglii większej szkody. Mogą oni doprowadzić do 
ogromnego zamętu, lecz wpływy ich są jeszcze 
zbyt lokainemi, by spowodować zdołali powsze
chne powstanie przeciw Anglii. Powstanie takie 
przy udziale samych ultranacyonalistów je s t z re 
sztą niemożliwe, irlandzki lud wiejski jest skraj
nie materyalistycznym, a ustawy rolne Wyndua-

z  uaiscjfj przez fiosyan.
v i n .

w spmie osOb cywilnych, wvwiezionyeh 
przez Rosyan z Galicy!, wydanym przez 
Centralne biuro wywiauoweze dla jeńców 
wojennych w Wiedniu, znajdujemu w dal- 
« j m  ciągu następujące lazwiska:

W Ł aycb miejscowościach przeoy^ają: W Ba 
łandili, c s t .  Saratowskiej: Stan. Bogucki ze Lwo
wa; w 3Maź» gub. kurskiej: Paweł Borski z ?; w 
Ohnlmogorow1 gub 'jenisiejskiej: Bron. Baran
z CzortLowa; w Iwanowie Woznesieńskim, gub 
władimirsKiej: Kr. Czaykowski z Sambora; w Za- 
ledzewie, gub. jenisiejskiej: dr Karol Czerwiński 
ze Lwowa; w Berdyczowie, gub. mohylawsidej: 
dr Kaz. Ciesielki ze Lwowa; w Pieczudze, gub. 
jenisiejskiej: hr. Roman Drobojowski; w Askinie 
gub. uf lińskiej: Jan Dumr. z Mokr^yszowa; w Ca 
rewsku gub. aatrachańsK: ej: Wiktorya Diagosz
ze Skołyszowa; w Buińsku, gub. symbirskiej. 
Mich. Dziadek i lackiej Woli: w TJłaszanówce na 
Wołyniu- Zbigniew Ehrenberg ze Lwowa; w Men- 
zielinskoje, gub. uLmskiej: Leib Fenster z Rado
myśla, w Paiabeli. gub. tomskiej: Sal. Frommei 
z Glinian; w CarewokoKszajsku, gub. kazańskiej 
St. Gronowski; w Orenburgu, gub. orenbursKiej: 
Karol Guzik z ?, Stan. Gilewski, malarz, pocho
dzący z Krakowa, w Ilinio, gub. tomskiej: Dan 
Gast z Mościsk; w Żytomierzu na Woiyniu: M, 
Gajewska z Jasła; w Kozaczyńslcoje, gub. jenisiej 
skiej: Gottesmann z Tarnopola; w Choimogoro- 
wie, gui). jenisiejskiej: Jan Głodzilt, tirzeanil: pocz
towy z Olszan; w Berezówce, prow. zabajkabka. 
Józef Gelczak z Dzikowa; w Kozmodemiansku, 
gub. Kazańskiej: Izrael HocnDerg z Glinian: w Ni- 
kitinie, gub. kazańskiej: Franc. Hydzik z Husiaty 
na; w Kołpaszewie, gub. tomskiej: Izrael Hcrmele 
z Mielca; w Kapitanowie, gub. mohylewskiej: 
Grzegorz Hlady z Dukb; w Astrachaniu: Adolf 
Immergliick z Podgórza, w AKtjubinsku, okręgu 
turgajsldego: Paweł Kwiatek z Bienn; w Kostui- 
niczu, gub, wjacltiej: Jerzy Kirchmaior z ?; w
Orenburgu, gub orenbuiskiej- Wlad. Klewski z 
Podgórza; w PoruczyKowio. guD unmskiej: Sara 
Kreisberg z Rudnik; w Wołkowie, gub. tomskiej: 
N. Koenig ze Skorodna: w Toburzę, gub. tomskiej: 
Józef Krug z Lutowszyzny; w Iwanowie Wó- 
znies., gub. włacimirsidej: Stan. Keoisz ze Stani
sławowa; w Bażenowie, gub. jenisiejskiej: Karmer 
Kepisz z Tarnopola; w Sucbobuzinie: fid. Kratter 
ze Lwowa; w Orenburgu, gub. orenburskiej- Ka
rol Leszek, artysta ze Lwowa; w Zwtoimerzu na 
Wołyniu: Lech Łańcucki ze Lwowa, w Połtawie, 
gub. połtawskiej Iłerm. Leszmann z ?; w Kozmo
demiansku, gub. kazańskiej. L. Leiusieder ze Sto 
janowa; w Ufie. gub. ufimskiej: Em. Loewy z ?; 
w Pawłowsku, gub. woroneżskiej: Meller z Ko- 
marna; w Samarze, gub. samarskiej: Stan. Młotek 
ze Lwowa; w- Biriuczy, gub. woroneżskiej Andrzej 
Marenin ze Lwowa; w Tomsku, gub tomsniej: 
Andrzej Mołdocb ze Lwowa; w Szadrinie, gub. 
jenisiejskiej: Stan. Moscnitz ze Szczawmcy.

Teiefsaiczae i M t A d t w
si m ^ n  c. tB!a» w

z dnia 4 maja.
Wojska rosyjskie w Marsylii.

Marsylia. Przybył tu  ncw j -oddział Rosyan.
Starcie z ladzią podwodną.

Dondyu. J a k  »Thmes« donoszą, parowiec 
»Wandle« w sobotę rano, tuż po wyjezdzie z 
rzeki Tyne, s ta rł się z niem iecką łodzią podwo
dną. ""

Strajk w porcie nowojorskim.
Haja, »Nieuwe Gouxant« donosi, że w nowo

jorskim poicie w ybuchł ogólny strajk  wśród 
m aszynistów łodzi - transportow ych, w skutek
czeuo ok rę ty  nie m ogą wypłynąć % portu  i 
transport am unicyi doznaje przeszkody. S traj
kujący żądają podwyższenia płac.
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Do arebiwum pamiątek historycznych, wią
żących się z obchodem rocznicy wielkiego dnia 
Konstytuc;ri ma jowej, wcielic należy dwa wiel
ce charakterystyczne i ciekawe -Jpisy obcho
dów pierwszej i setnej rocznicy dnia 3 Maja w 
Warszawie.

Pierwszy obchód rocznicy — ja k  już w felie- 
totrrie z 3 maja przypomniał jego autor p. K. 
Ihatoszewicz odbył się w Wa.szawje w  roku na
stępnym po ogłoszeniu wiekopomnej Konstytu- 
cyi, to jest w dniu 3 Maja 1792 roku. Opis dnia 
tego orzeka zaly no taty  kronikarskie gazet 
współczesnych, a w szczególności ^Gazety 
Warszawskiej g ^Gazety Narodowej i Oocej«, 
a nadto cenne wspomnienia naocznego świadka 
anonima, zamieszczone w ^Tygodniku Poznań
skim* z roku 1862. Z-godne relacye wymienio- 
nyol^gazet stwierdzają, że »RróI i stolica przy 
bardzo licznym współudziale zewsząd naph wa- 
jąoy :h gości i niezmiernych tłumów narodu ob- 
cliodzdi z niesłychaną okazałością pierwszą ro
cznicę ogłoszenia K onstytucji 3-go Maja*. Uro
czystość poprzedziły wystawne przygotowania.

Król, mający upodobanie w widowiskach 
uroczystych, wyrobi] wraz ze stanami u papie
ża: 1) że święto św. Stanisława dawniej z iu- 
nemi świętami zniesione, byt o przywrócone 
jako uroczyste, 2) żeby to święto z ania 8 ma
ja przeniesionem było na dzień '3 maja, aby ob
chodowi pierwszej rocznicy K onstytucji nadać 
tern większą wspaniałość. Aprobatę papieża bez 
trudności owzymano. Uroczystość była więc
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potrójna: rocznica K o nsty tuc ji, uroczystość 
św. Stanisława i 7mieninv króla.

Na, tę  uroczystość wybrano kościół 0 0 . Mi
sy onarzy na Krakowskiem  Przedmieściu, ze 
w szystkich najw spanialszy i  naioibszerniejszy. 
Między chórem a prezbiteryum  wystawiono 
tron królewski, z zawieszonym nad nim paw i
lonem karm azynowym  aksam itnym , złotemi 
galonam i suto  ezamerowanym. a we cztery 
skrzydhi cztery strony frontu czyniące rozpię
tym, misternie w  pukle powiązanym. Naokoło 
kościelnej naw y i samego prezfcneTyum poro
bili rozmaite loże, a pod niemi am fiteatr czer- 
wronem suknem okryty. Na chórze porobiono 
ław7y sięgając© pod samo sklepienie, gdzie się 
mieściła wyborna kapela na trzy  chóry rozło
żona z 222 osób, dyrygowana przez Włocha 
ks. Paesielio, którego kom pozycją, V £ e  Deum 
laudamus« egzekwowano w sposób nie dający 
się opisać, Jeszcze jak  żyłem  —  pisze świa
dek —  podobnie cudnej muzj7k i nie zdarzyło mi 
się słyszeć, czegoś tak  podniosłego, przenika
jącego do głębi duszy, a tak  zgodnego z wielką 
uroczystością narodową, nie domyślałem się 
naw et. W idziałam starców  i  kobiety  płaczących 
z rozrzewnienia i ja sam, w stydząc się tkliwych 
nerwów, ukryłem  tw arz w  dłoniach, aby nie 
dać poznać po sobie, że nie umiem być panem 
wewnętrznych wzruszeń*.

O Samym przebiegu uroczystości pisze *Ga- 
zeta Narodowa i Obca«:

»Dzień 3 Maja, uroczystość imienin Najjaśn. 
Pana i rocznica ustaw y rządowej, obchodzony 
był z tą  w spaniałością i z tern radosnem przeję
ciem, jakie w  sercach Polaków  ń^dzięczność i 
pamiątka, szczęśliwego ich powstania wzDudz.ć 
mogły. O godz. 7 rano korpusa wojskowe miej
sca swoje zajęły. Najprzód od zam ku kaw ałerya

narodowa, dalej K rakow skiej! Przedmieściem 
stał regiment gw ardju pieszej koronnej w7 no
wych m undurach —  oficerowie w  szyszakach 
i l szarfami przepasanemi przez ramię —  po 
nim dwa bataliony szefostwa Działymskicb, po 
tych gw ardya piesza litew ska, za n ią trzy  szwa
drony pułku 1. K. Mości Kozienieckiego, na 
drugiem zaś skrzydle cztery szwadrony pułku 
■księcia Imci W tirtemuerskiego

Drzwi kościelne św. K rzyża i inne wejścia 
obstawione były ludźmi z batalionu skarbowe
go. Przedniejsze poczty > w kościele trzym ała 
kaw ałerya narodowa, wokoło zaś tronu sini 
korpus kadetów  1 w paradnych m undurach
■ zy szakach, 
sldegc

prowadzony przez ks. C zartery

KróJ ruszył ze zam ku o godz. 9 rano w t a  lecie 
paradnej, m ając wokoło siebie prym asa i liczne 
grono kawalerów na dzielnych koniach, z tmU 
zaś maszerował regim ent gw ardyi konnej ko 
ronnej. W  drzwoacli kościoła ks. biskup poznań
ski i warszawski podał N. Panu  wodę święconą, 
poczem duchowieństwo, senat i marszakowie 
narodowi odprowadzili K- Pana do tronu.

N a przeznaczonych m n jscach zasiedli sena
torowie, postówie i dygnitarze. Gdy Najj. Pan 
usiadł na tronie, m arszałek zagaił mową sesyę 
obrządkową, poczem m arszałek W. Kor. oświad
czył imieniem senatu życzenia N. Pana. Fo nim 
mów7ił m arszałek wdelki litewski. K ról J-m ość 
wezwawszy minisśoryum do siebie ze zwykłą 
uprzejmością i wym ową ni głosy te  odpowia
dał. Nastąpiło całowr nie ręki królew skiej przez 
senat, m in istrem im , stan rycerski i delegatów  
miast. N iektórzj7 z nich przemawiali do króla.

Gdy ceremonia ta  zakończyła się, przystąpił 
biskup poznański i warszawski do odpraw ienia 
mszy, podczas k tórej kazania wygłosił ks. Ma
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linowski, a »Te Deom* odśpiewały cliery, pod 
dyrekcyą sławnego ks. Paesielio. A rm aty, sto
jące z tam tej strony W isły, setnym  ■wysWż.ałeaa 
słyszeć się dały. Zaczęła się potem procesya. 
Najprzód szły cechy z  chorągwiami, zakony, 
m agistrat, delegac1 m iast posłowie, senat, mini
strowie, biskupi, księża, prymas i N. P an  oto
czony korpusem  kadetów . Procesya szła mo
stem , położonym od św. Krzyża aa do ulicy 
Ujazdowskiej, wśród ustaw ionego po obu stro
nach ulicy wojska.

Blizko miejsca, przeznaczonego na kościół 
m ający być poświęconym, gd y  procesya stanę
ła, książę Prym as .poświęcił kam ień węgielny, 
poczem król uderzy7! złotą kiełnia i m łotkiem  w 
węgieł. Położono pod kam i et? medal i pieniądze 
współczesne. Przez cały czas stukania kielnią 
w kam ień przez obecnych dostojników grzmiały 
arm aty  i daw ał ognia regim ent gw ardyi pioszej 
koronnej.

Dodać należy, że biskup łucki, ks. Narusze
wicz, wygłosił mowę do okoliczności zastoso
w aną, poczem prym as zaintonował »Veni Crea- 
tor«.

O godz. 4 V2 odbył się w  LazimkacL objad, 
na który był proszony senat, m inisteryum  ko
ronne i m inisteryum  litewskie. Resztę dostojni
ków i deputatów  rozebrali do siobie m arszał
kowie. P rezydent Zakrzewski, chorąży i poseł 
poznański dał objad dla municypalności.

W ieczorem przy7 iluminacyi teatru danj7 oył 
d ram at historyczny Niemcewicza ^Kazimierz 
W ielki*.

Przedstaw ienie było wyborne tak , że nie wia
domo, czemu się było więcej pizypatryw ać, jzy 
aktorom  na scenie, czy m nóstw u najpiękniej
szych kobiet, postrojorycb z gus.ero i przepy
chem, co białością płci, żywością ócz i grą bry

lantów  ćmiły oświetlenie sali teatralnej, chociaż 
takowe bjdo i»ał gioruo«J Sztók? miała wiele 
miejsc bardzo słabych. J e s t  to raczej zarys d ra
m atu, jak  obrobiony dram at. Mimo to  utrzym a
ła się i wzbudziła entuzyazin aluzyam i do ob© 
cnych okoliczności, między innemi gdy Owsiń- 
ski w  roli Kazimierza zaw ołał »Potrafię stanąć 
na  czele mego narudu*. Król obecny na przed
staw ieniu pow stał w  loży i w ychylając się do 
publiczności rzekł donośnym głosem:

— Stanę i wystawię się!
Na tę scenę nieopisany zapał ogarnął widzów. 

K obiety w  lożach pow stały powiewając chu
steczkam i, parter zaszumiał hucznym oklaskiem 
i przeciągłemi okrzykami: Niech żyje król!

I Po chwili aktorow ie rozpoczęli na nowo swą 
grę. Wśród aktorek, wytwornie wystrojonych, 
nwracała uw agę powszechną w teatrze, naj
wspanialej i  wediug gustu ubiegłego stulecia 

' w czarnej sukni z lamami zlotem i drogiemi 
kam ieniam i ubrana, Jadw iga księżniczka z Gło
gowej7, żona Kazimierza W ielkiego.

Wieczorem miasto całe zajaśniało wspania- 
łem morzem światła, a snmlne beczki na wzgó
rzach i  pochodnie buchały ognistjun słupem. 
Cały pałac saski ze wszystkiemi budowdami, 
dom m arszałka sejmowego, ratusz, pałac Kos
sakowskich i w. i. łączyły wspaniałość św iatła 
i ognia z okazałością i gustem ozuót i transpa
rentów. różn ie j w noc dane były redutj7 gratis 
przy teatrze i w pałacu Radziwriłłow7skim. _

W dniu obchodzonym przez tym tjmięcy lu
dzi, wśród powszechnej radości, widziano wszę
dzie porządek, spokojność 1 przyzwoitość*.

(Dok. nast.).
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